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Biuletyn Imformacyjny Akademickich Kręgów Harcerskich 

roki. numer 2, Poznań luty 1947, 
Głraskia 

JZIG. MYBIE BTaVtGerskigBj 

Zbliża się Dzień 22-g0 lutego — Dzień myśli Braterskiej. 
Obchodzimy go w rocznicę urodzin tworcy Skautingu sir Roberta 
Baden — Powella i jego żony, Naczelńej Skautki Swiata, lady 
Olave Baden — Powell, W tym dniu nie ma granic, nie ma setek kiĘc 
„.lometrów, ktore dzielą kraje. Nie ma przykrych wspomnien, ktore . 
może na jakims złazie zepsuły nam przyjemne chwile. Dzień 22-go. 
jest radosny, zbliża on ku sobie harcerki i harcerzy z całego 
świata. W dniu tym myślimy wszyscy o naszej wielkiej harcerskiej 
rodzinie,myślimy o wspólne j, umiłowanej idei,ktora nas łączy tak 
mocno;moćniej niż wszystkie inne więzy, W sercach naszych rozpa- 

lamy wielkie ognisko wzajemnej przyjaźni ,myśląc ze- wzruszeniem 
© rozproszonych po całym świecie Druhnach i Druhach.. 

Ognisko serc naszych niech płomieniem obejmie cały swiat, 
Płomień.ten doda słabym mocy; smutnych pocioszy,wszystkim zaś po 
może ukochać to,co piękne,dobre i jasne. 

W dniu tym zapomnijmy o wzajemnych urazach i uabczkach.Do 
każdasc usśmiechnijmy się serdecznie i pogodnie, Podajmy sobie 
szczerze braterską dłoń, Chociaż w myślach stwórzmy wspólny krąg 
harcerski, Krąg Braterskiej Mysli. 

Złączeni eęzłem braterskiej miłości, 
zwycięsko płyniem wsród życiowych fal, 
Przed nami jutrznia jasniejszej przyszłości, 
Z nami potęga,naszych czynów stal! 

Dłoń z dłonią wiąż, przez życie dąż,pełen nadzieji ,ochoty, 
Czynem swym swieć „jak AOÓE leć,w swiat prawdy ,piękna i cnoty! orzeł . 
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REDBIZ ZIE owa w "Harcerstwie 

Znane jest ogólnie haercerskie obozownictwo letnie ,udostęp- 

niające dziesiątkom tysięcy młodzieży naszej spędzanie wakagji 
na słońcu i powietrzu,zdala od zakurzonych murów miast i miaste— 

czek. Akcja ta,trwająca już wiele lat,zdołała w krotkim czasąe 

przełamać pewną nieufność z jaką pierwotnie odnoszono się do po- 

czynań Harcerstwa w tej dziedzinie, ftarsi pamiętają jesząze dobrz 

brze wątpliwosci,czy Harcerdwo zdoła zapewnić własciwe bezpieczeń 

stwo fizyczne i moralne,czy obozy te,pozbawione kierownictwa,a 

nawet obecności ludzi starszych,nie okażą się czymś dla młodzie- 

ży bezwartościowym,o ile nawet nie wprost szkodliwym, Prudności 

te Harcerstwo ma już za sobą. figzamin z obozownictwa letniego zda 

ny został przez Związek nasz cum maxima laude,o ile mobna się tak 

wyrazić i dziś przodujemy w tej dziedzinie wszystkim. innym orga- 

nizacjome 
Jedna tylko pora roku opierała się długo zakusom harcerskim, 

aż wreszcie ruszyła młodzież na podbój zimy. Powstała nowa forma 

obozow,określona mianem zimowisk,a opierająca się na t.zw, *bia- 
łych harcach' ,a wyprowadzająca młodzież na śnieg,słońce i zdrowe 
gorskie powietrze. Stosowanie ną zimowisrach sportow zimowych za= 

pewnia zdobycie korzysci zdrowotnych w niezwgkle dużym stopniu. 

Prócz ogólnego zahartowania organizmu,wpływa ono dodatnio na roz= 
wój mięsni,wzmacnia układ nerwowy,daje duże odprężenie fizyczne 

przez zamianę pracy umysłowej na fizyczną i przez zmianę warunkow 

życia, 
Zimowóska będące dopiero bądź co bądź w początkowej fazie 

rozwoju,ogarniają coraz większą ilosc zespołów,Zaczynamy operować 

coraz większym doswiadczeniem i coraz:iwepsze osiągamy wyniki. Zi 
mowiska łączone są coraz częściej z akcją szkoleniewą,prowadzi się 
je bowiem jako kursy zastępowych,drużynowych,czy nawet zimowiska i 

instruktorskie « | *: 
W roku zeszłym zorganizowanych było p (5 około 704Zz1imom 

wisk,w roku. bieżącym cyfra ta zostanie z całdą pewnością silnie 
przekroczona; 

Dużą przeszkodę w urządzaniu zimowisk. gbanowi bark odpowiee- 
"niej lektury/pomocniczej,niezbędnej ze względu na małą liczbę doś 
wiadczonych w tej dziedzinie instruktorów. Przed minioną wojną u- 
kazywały się w piemie "Harcerstwo" artykuły dha hm Bugajskiego o- e 
mawiające obozy zimowe,a w zeszłym roku wydana została nakładem 
Harcerskiego Klubu Narciarskiego w Krakowie broszura tegoż autora 
p.t. Zimowiska'.* Na temat "białych harcow' pisał w roku 19358 aruh 
J.Dąbrowski,w książce p.t. Harce %bmowe w połu*. W najbliższy cz-0' 
czasie ukazać się ma podobno nówe wydanie tej pożytecznej pracy 
Jest to jednak mało i dlategóń korzystac musimy ze zródeł obcych, 
z których bodaj najbardziej wyczerpującym są wydawnictwa Polskie 
go Związku Narciarskiego. W związku z silnym rozwojem akcji zimńo- 
wej,możemy spodziewać się rownieb silnego..wzrostu.pomocniczych 
prac harcerskich. > że 

Winnismy sobie życzyć,by jak najszybciej nadszedł czas,;w kto- 
rym zimowiska staną się równie częste jak obozy letnie,dając mi: 0 
dzieży zdrowie fizyczne i psychiczne,tak nadwyrężone przejścźłami 
minionej wojny. ż 

Coś cicho zasypuje snieg 
eo miękko pada, Ę 
na jakiohs srlc2s,ah lądów brzeg 
myśl żnów się wkrąda, : 8 

I znów haftuje marzeń ścieg 
Złudzemiu rada, 
bo cicho coś pokrywa śnieg, > 

- co miękko pada. >> > 
archiwum Só Ś 
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W numerze poprzednim zamieścilismy obszerne sprawozdanie 
ze złazu w Jagniąqtkowie ,chcemy jednak by nasi Czytelniay zorien- 
towali się lepiej jak tam było naprawdę. W tym celu podajemy fraga 
menty z kroniki złazu,chwytającej życie na gorąco,takim jakie ono 
było,z jego wadami i zaletami. : 

27.12.46, Wyjeżdzzamy z Poznania w dwóch zarezerwowanych 
(na szczęście) przedziałach.Ten przedział to "ten',a tamten to 
'tamten'.- Chyba jasne? Dyzio pbóbuje za wszelką cenę rozżśpiewać 
towarzystwo i udaje mu się to aż do osiągnięcia nastroju bojowego. 
Walczymy o . . kaczkę! zwyczajną,filcową kaczkę, Bój kończy się 
smętnie dla szyby ,zrozżumiałe ,była przecież bierną, 4 dzić nie moż 
na byc biernym! Kto nie z nami,ten przeciw nam! . 

Odbywają się próby intelegencji. Tworzy się nowe wyrazy,a ota 
ich przykłady: kot połknął lina — kotlina;kot w lecie — kotlet; 
kot w urnie - koturny;wie z kota — kotwica i t.d. 

Wreszcie (jednak wesołosc ustepuje nastrojowi sennemu,Przedzia— 
ły ogarnia cisza, 

28.12.46. Rozjaśnia sic niemal całkowicie.Zainteresowanie 
wszystkich kieruje się ku ilości sniesu.Jest go jeszcze ciągie za 
mało.Fntuzjazm natomiast wywołują pagórki a pierwszy z nich wita „gw 
gromkie: hip,hip;hurra! 

„..Jesteśmy u celu.Pokoje są.Jeden zeswiatłem,ale zimny ,dru- 
gi bez siwatła,ale ciepły. Są jeszcze inne: i bez swiatła i zimne. 

29,12.46. Po dosyć uciążliwej wspinaczce (po schodach ,przyp.. 
redakcji ),towarzystwo słaniając się ze zmęczenia opadło bezsilnie 
na ławy.Obok dumał dziewiczy zamek Chojnasty,nigdy w swym rycer-. 
skim żywocie nie zdobyty.Dumał z wieżycą w chmurach,o losach mie- 
mi,na straży ktorej wzniosła go wola mądrego władcy. Nie wiem,czy 
ucho niewprawne ,nie czułe na szept przeszłości ,zdołałoby odgadnąć 
tajemnicę wieków.Z pomocą przyszedł nam kustosz zamku ,sżary zanie 
dbany człowiek,lecz o oczach fanatyka i płomiennym sercu.Z ust jad jego popłynęła dziwna legenda o zamku,tak zrosłym z dziejami Zie— 
mi Śląskiej ,jak ona sama z Polską, A 

Widziałem twarze znęczone ,znudzone ,wśzystkie one jednak roż- 
jaśniły się blaskiem płonących ócz,aa słowa kustoszat "ja was za— 
pewniam,że nie ma takiej siły,któraby nas żywymi stąd ruszyć zdożakit 
łała.Niezależnie od sbtosunkow zewnętrznych „my tworzymy tu bractwo 
-AR BR rski i bronic będziemy ziemi tej ,tak umęczonej,a tak nam dyon" 
rogiej!' 

Gorące serca nasze,na słowa te tchnące taką siłą i tak nam 
bliskie ,odpowoedziały pieśnią towarzyszącą nam na Ziemiach Odzys- 
kanych: "Gdzie Krzywousty wodził,,,* 

. 30.12.46; ...A jednak białe szaleństwo jest czymś cudownym 
i sądzę ,że gdybyśmy mieli niewyczerpany zapas nart (za szybko się 
Łąmią!),t ie myślelibysm) iedługim wyjeździe. | LWOŚ— ci Płyeznofnówiicj zabi Say igdługim wy aj bo'bak Jak Bo UE 
przyzwyczaic się do mamażysi na obiad,kak i z koniecznymi *prze- wrotami ,wywrotami i zawrotami' ,możngby się w koncu oswoić. 

P,B. No i żeby się spodnie tak szybko nie zużywąły! 

31.12.46, Godzina 23,30. Otrzymujemy rozkaz wymarszu,Z nami idzie dziesięć dziewczątek - harcerki warszawskie,nasi mili goscie sylwestrowi. Idziemy przez snieżne pola,gorki i doliny ,czasem po. kolana zapadając się w sniegu. Po 15.minutach wędrówki ,wsród ośniem żonej bajki - białego śniegiem,tonącego srebrnym światłem księży- ca i gwiazd lasu,stajemy wreszcie u celu. Celem tym choinka żywa i migocąca świetlikami płomieni,Padają krotkie słowa. 12.razy 
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wybiło moono serce każdego z nas,na powitanie Nowego Roku. 

przyniesłesz nam 1947.Losie ludzkiego życia? 

1.1.47.d0,6.1. można ująć w następujące słowa: 

4, narciarz zjeżdża na spodniach - przyp.red, ) 
2. narciarz pada, 
2», narciarz leży, 
4,5,i 6,jak wyżej, 
reszta - jak niżej; 
ostatni - zbiera się... 

6.4.,4.7., Pasieka wraca z kościoła,zjada sniadanie ,wodzowie 

radzą.Pasieka bawi się ,odpoczywa,bawi się znówu,wodzowie radzą: 

dalej.Co pewien czas tylko wpada Kot,albo Mechał „,niósąc nowiny 

z placu boju.A oto przegląd narad *'od druriej SLTony i 

I.Wodz: zakładam! 
II,Wodz: proponuję! 

TII.Wodz: projektuję! 
Wodzina: veto! 

IV.Wodz: przyjmuję! 
V,Wodz: reasumuję! 

Wodzina: veto! 
Kot: chrrraaapie:.:.:. 

7.1.47, Skończyła się konferencja morska i czar morskiej 

włóczęgi roztoczył się przed nami. Rozmarzone oczy widziały zda 

się smukłe sylwetki palm z wysp rownikowych i rownie smukłe ich 

mieszkanki... Oczy dziewcząt z Colombo... 
Chiopoey ahoi! dobiegłnas alarm oboźnego ,rozwinęlismy więc żagle 

i fordewindem podpłynęliśmy do kambuza,gdzie kok uraczył nas. 

chlebem z marmeladą. I tu prysnął czar.Nikt już bowiem z nas nie 

mógł w giebie wmówie,że spożywa banany i popija mlekiem kokosu, 

8.1.47. I w Poznaniu także snieg? Ciekawe! 

Karpacz ,6.1./-7, 

D7YoZZ SKa6G bu! 

Od chwili w ktorej znalazłem się w tej "bajce" minęło już 

wiele dni.Jednak zachwyt mój jest wciąż swieży i równie entuzjaet 
styczny.Co rano budzi mię słońce i zaprasza na ucztę.Karmi mnie 

blaskiem,ciepłem;bawi się ze mną brylantamisniegu,roztacza przed mym. «w 

mymi oczyma całą symfonię barw... Czasem spogląda filuternie z za '* 
chmury ,a czasem śmieje się promiennie z czystego błękitu, Chcę 

zdobyć słońce! Gonię je więc po srebrnym szlaku,ścigam pospołu 

'z wichrem i chmurami aż do zachodu. Dopiero gdy ostatni błysk 

purpury rozpełznie się po szarej ziemi,staję zadyszany i wbijam 
kijki w puszysty śnieg. I tym razem uciekło! 

W drodze powrotnej słyszę tylko świst wichru. Jak cudnie 

mknie się po przez ten srebrny świat,zatopiony w morzu cienia, 

Miast desek,u nog czuję skrzydła,miast ostrego mrozu,gorąco mło 

dej krwi... 
Wielka czerwona kula w głębi czarnej otchłani powoli staje 

się księżycem, Krzaki ustrojone misternymi igłami mrozu przyjmu- 

ją postac pięknych kwiatów. Lasy szczelniej otulają się na noc 

w swe gronostajowe futra.Dziwna cisza,cisza zaświatu,panuje już 

niepodzielnie.Pilnują ich wyniosłe skały ,ich ostre snieżne szczyty 

i granie, Jakże wielką wymowę i urok posiada milczenie! 

r | archiwum  



Dom. Zadowołony i zmęazony jeszcze raz ostatni przed spoczyn- 
kiem spoglądam pre z okno, Masyw górski skąpany w blaskach i cie- 
niach każe mi schylić ezoło przed majestatem Potęgi i Piękna... 

Z DZ e m aa p z. a m — — a — — m mm — — re, — — 

Ręka Stacha trzymającą list przyjaciela as dk opada na 
koiana. Ża oknem szary mur kamieniyg krakowskiej ,a zybach o= 
kruch bajki z listu - mistrzowska płaskorzeźba mrozu. Wiatr hula 
na dworze,wyje w piecn najokrutniejszą melodią.- List bezszelestę 
nie spływa na drewnianą nogę Stacha,zdobycz orlego lotu,pamiątkę 
powstania, 

"by z orłem pojsc 
w zawody 

i jeszcze wyżej byc...' 

dege. 

Dante Alighieri 

SNIEZYCA SKOK NA  NARRACH! 

Na pola i na ulice Rozpinam ramiona, 
deszcz snieżnobiały, Jakgdybym widnokrąg pojmać miał 
cichy ,omdlały, w uścisku, 
mży, Zmierzyć się z lotem słonecznego 

3 ; : śś. ku Tańczy na wielkiem niebie . 4 eż , SYS 
swawolna płatków gromada, i se0ż zowie i słońcem 
potem na ziemię upada, >" > 
bez sił. Pierś mi tak tętni,jak pierś 

samolotu = 
- Szaleje motor tysiącem obrotów 
Jak liny stalowe trzymają mięśnie 
Na skoczni przęśle-.., 

Prężą się chciwe czuby nart — 
Urokiem przepaści wzywa mię ogrop 
- Start! WRO 
Rozcinam łukiem błękitny hippodróy, 

Ft 3 

W tysiącu form zastygły, 
na scieżkach,drogach i w parku, 
jest w każdym zakamarku, 
śpi, 

Wszystko dokoła ucicha — 
zasnuty w szemrzącą zawie ję 
swiat cały obojętnieje, 
śni, 

Ale ta cisza niezmierna Z.Broncel mo. 
wspomnień w mem sercu nie płoszy $ 
bo o miłości jedynej,najsłodszej, 
śnię. 4 

KATO WH z 
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SZA Sys Ę ć Ę Ę z wę 

NA HARCERSKA NUTB 

Dobrze będzie,jeżeli uzupe!rnimy nasz repertuar 
mało znanym,a ładnym kanonem: 

Piosenkę zanućmy spoxem, 
Go czarem melodii porywa nas, 

A-a-—a-8, 
na powitanie zanućmy ją wraz, 

Czesc m.odości, 
cześć tej „która jest w nas! 

Famiętaj:.; go dobrze Ogniwiacy,spiewający "Piosenkę... przy Ogni- 
sku pierwszego Złazu, Przy rostaniu zmienili sprytnie słowa "powita- 
nie” na "pożegnanie" ,przyrzekając jednak solennie na drugim Ogniwie 
zaspiewać jj znow w oryginalnej formie. a o, 

Ogniwo było rownież widowni:, odrodzenia się starej,przed wojną 
już zapomnianej niośonki z filmu 'Krol włoczęgow'. Była ona hymnem 
Klubu "łóczccow we Wilnie.a obscuie przeszła jako spuscizna do Aka- 
demicki-zo Klubu Włoczegów w Poznaniu, »ęd.)jcego kontynuacjj ©%asów 
wi.suskich. 

4) Jak dzwon, 2) O hej! e 
Rozlegnie się śpiew, I bogacz i dziad 
Przybędą na zew I frant pędziwiatr 
włóczęgi ze wszystkich stron/:/ I kazdy łŁazęga brat /4 
Na sejm O hej! 
I ze wsi i z miast Kajdaniarz i łotr, 
Frzybędą na zjazd Gałgarniarz nasz kmotr, 
Przed króla źebrakow tron /:, Kordula i Roch I Fret. 
zejdą sżę mężowie Nędzarz i mich,linoskok 
ą najprzedniejszych cnót, i przydrożny zboj; 
"wierny moj szubieniczny lud. Do muje tu,przed majestat moj! 
Frzyjdzie tto wędrowny, żaki,komedianty, 
Głodny i bezdomny, "> -PFranty ,ighoranty, 
Komu w gękBę napluł los, Cała księżycowa brac; 
Jy miebieskię ptaszki, Sowizdrzalskie hufce, 
Bracia złodżiejaszki, Hycle „brzuchomówcy, 
Pierwsi zabierzecie SŁO08. Nuze,Nędza wasza mać! 

ref, Do nas,do nas, na żebraczy sejm, 
"Adczykije i Łozęgi;hej! 
Złózcie torby w hołdzie, bracia urwipożłcie, 
A ty wiedźmo wino lej!  



Jak SZWOR ,  rez-le- zgqie się śpiew przy-bę-d na 
22 ze wsi miast przy-be- 

    
  

  

  

          

Ww waó- i.że w zsękich tron wło= j stkich stron 
żjaz Znaku: że R przed” hol 2 cam BR * Gron. 

= 
e" dą się mę-ż0-wie najprzednie jszych BEC „wierny mój 
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Na koniec: osmielamy się zapoznać Was ze starą piesniż ' "Pasieki" 
która obecnie przeżywa swoj renesans w związku z nawrotem do tradym 
cji piastowskiej: 

'4) Już lipa roztula słoneczny swój puch, 
A dalej tam z ula na pracę,na ruch, 
A dalej tam z ula na pracę,na znoój, 
Piastowe my pszczoły,piastowy my rój. 

2) Ta stara pasieka na plon czeka nasz, 
My lecim od wieka z łąk kwietnych i paszy 
My lecim od wieka i plon niesiem swój, 
Fiastowe my pszczoły ,piastowy my rój. 

Już li-pa roz-tu-la Ssło-necz-ny swoj puch a da-lej tam z u-la 

na Pe na peney a a tam > na preeęg na m 

4 

JĄS-t0-wy my rój, 

arc hiwum. 

harcerskie.pl  



Z) I brzęczy i radzi złocisty „nasz wiec, 
Jak bożej czeladzi pracować ,jak lec; 
Jak bożej czeladzi w ten bratni iśc znoj, 
Piastowe my pszczoły ,Piastowy my rój! 

3) Nas budzi świt mglisty ,a spędza nas noG; 
Gdy z lipy ojczystej żar bierzem i moc, 
Moc życia,żar czynu na mn i na bój, 
Piastowe my pszczoły ,Piastowy my rój! 

-Jam, 

RA UOBSAKRKIEBJ PART... 

Przez Morze - do Radości i Dobrobytu. 

W dniu 25.stycznia odbyła się w Gdy- 
"ni podniosła uroczystość harcerzy morskich, 

a to podniesienie przedwojennej bandery na 
"zawiszy Czarnym, Wśród przedstawicieli 
Wybrzeża obecni byli między innymi: repre— 
zentant Delegata Rządu dla spraw Wybrzeża 
mgr Franciszek Sokół ,Przewodniczący Zatzą- 
du Obwodu Z.H.P.w Gdyni. Prezydent miasta 
dh Henryk Zakrzewski „Komendant Gdańsko— 
morskiej Chorągwi Harcerzy hm Jan Strożyn- 
ski,senior Żeglarstwa polskiego kpt K.Ma- ":: 
ciejewski 1 inni» s > 

Jak wiadomo - harcerski szkuner "Zawi= tej" | 
sza Czarny” dopiero w tym roku powrócił do 
swego macierzystego portu, Po przejściach 
wojennych dużo wysiłku i pracy trzeba bę— 
dzie włożyć ,aby s/j "Zawisza Czarny mógł 
byc doprowadzony do stanu nadającego się 
na użytek szkoleniowy. $ Ę > 

Prócz wymienionego szkunera,harcerze giańsko — Morskiej Cho- 
rągwi posiadają wiele jachtów, nietety nie nadających się do pły- 
wania, Na remont każdego potrzebne kilkadziesiąt tysięcy złotych. 

'By zapoczątkować akcję zbiorkową na ten cel,powstał Fundusz Re- 
montu Jachtów. Harcerze Wybrzeża wierzą,że społeczeństwo przyj- 
dzie im z daleko idącą pomocą przy realizowaniu ambitnych zamie= 
rzen. Stan się przyjacielem Morza! Stan się przyjacielem czynnym 
Harcerstwa! Wpłać choćby najmniejszą kwotę na Fundusz Remontu 
Jachtów. Konto PKO XI. 54182, 

  
  

Zbigniew Urych 
Wodnik-Gdansk, 

Ż całego serca popieramy apel hęrógrzy Wybrzeża i wzywamy 
 Bratnie Kręgi do chocby najskromniejszej pomocy „Łancuch ofiar 
rozpoczęła "Pasieka',wpłacając do Redakcji naszej na ten cel 
kwotę zł. 500,- Redakcja 

/ X 

rozna n komuna knuje 

Przedstawicielt Pasieki obecni na "Ronferencji fiorakiej? w Jag- 
niątkówie,pomni na przyrzeczenie dane Wodnikowi,żaraz po powrocie 
rozpoczęlń starania około zawiązania HKŻ-tu. Chętnych znalazło się 
wiglu «dysponują oni niestaty tylko bbakiem czasu i wiadomości 

archiwóm > 
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żeglarskich. Informacje otrzymane w oddziale poznańskim PZŹ są 

narazie mało pocieszające:związek chcący się zarejestrować „musi: 

1) posiadac 25 głosow'nie jest to rownoznaczne z iloscią cezłon- 

kow,ciekawym radzimy zapoznac się z techniką obliczania 

głosów w PZŹ-cied. 
2) oraz pesiadać odpowiedni tabor, 

' 3) szerzyć propagandę dla sportu żeglarskiego. 

Z powodu niemożności zadosyc uczynienia pierwszemu punktowi „ma 

wet sekcja żeglarska AZS poznanskiego nie jest dotychczas zare- 

jestrowana w PZźŹ, 
Ponadto hie jest wyjaśniona nasz pozycja prawna;gdyż jako że- 

glarska jednostka harcerska powinnismy podlegać odpowiednim wła- 

dzom harcerskim, 
Z powyższych względów nie możemy narazie zostac zarejestro 

wani nawet jako oddział Wodnika,możliwym będzie to dopiero po 

sejmiku żeglarskim,mającymsodbyć się w końcu marca b.r. w Warszawie» 

Stoimy przeto w miejcu i wyczekujemy.Prosimy Wodnika o zo0- 

rientowanie nas w jego sytuacji prawnej i o podzielenie się z na- 

mi swym doświadczeniem, 

Jeżeli chodzi o samą pracę,to możliwe są jak narazie tylko 

kursy teoretyczne.Niestety Poznań osiadł na mieliznie i z braku 

instruktorów (emigracja do Szczecina),ani LM,ani PZZ nie mogą 

zorganizowac ich w szerszym zakrasie,tak jak to miało miejsce 

w zeszłym roku.Całą nadzieję pokładamy więc w AZS. ;gdzie zgroma 

dziło się parę wyg morskich. Narazie jednak dzielny ten kluk zda= 

je egzaminy (albo spi), Ę 
am 

KasSsimy wieEdYżŻ.Ć, Że: 
w 

.„.. "Mariusz Zaruski” zakupiony przed wojną w Szwecji jest już 

w Gdyni.Ma on 108 ton,przystosowany jest do żeglug dalekomorskieh. 

Zachował się w dobrym stanie i już w bierzącym roku służyć będzie 

harcerskiej akcji szkolenia żeglarskiego. 

„.. "Zawisza Czarny” "urodził się' w gzwecji,w 1902.roku,a w 4934 

zakupiony zastał przez ZHP i przerobiony ze statku handlowego 

na szkoleniowy, Z przymusowej emigracji wrocił w roku bieżącym, 

wymaga jednak gruntownego remontu, 

...omawiając wydany przez harcerzy Gdańsko - Morskiej Chorągwi 

apel do społeczeństwa o pomoc przy odbudowie stoczni,stwierdza 

Dziennik Bałtycki w numerze z 6,2,4/7. iż apel ten jest niesmacznie 

napuszony i napisany kiepską polszczyzną, Tym niemiej diennik 

ten prosi swych czytelnikow o poparcie akcji harcerskiej, 

Cheielibyśmy poznać oryginalny tekst owego apelu,by moe zorien- 

tować się w słuszności zarzutów Dziennika Bałtyckiego. Jeżeli 

odpowiadają one prawdzie,winno się dołożyć staran,by takie przeocem: 

oczenia nia miały więcej miegsca, 

1 0 
"427. JEŻ GZYTAŁAÓŃB? 

-Nakładem Harcerskiego Klubu Narciarskiego w Krakowie ukazała się 
wartościowa praca dha hm mgr J.Bugajskiego p.t."Zimowiska". Na 

niespełna 60.stronach tej broszury zgromadzone zostało wszystko 

co jest niezbędne tak dla komendanta,jak i dla uczestnika zimo- 

wisk, W pracy swej opartej na obszernej bi” iografii omawia au- 

tor kolejno higienę zimowiska,przygotowanie doń,jego program * 

realizację kierownictwo zimowiska oraz uczestnikow, Praca ta sta- 

nowi bezwątpienia ważny przyczynek do dorobku pismiennietwa 

harcerskiego, 

| archiwum  



W Chrzanowie wydany został zbiorek piosenek i wierszy pod naz- 
wą: "Nowe piesni harcerskie i wiersze wybrane' „którego autor u- 
krywa się pod inicjałami O.S. Zbiorek ten procz paru znanych już 
piosenek zawiera pewną ilośc nowych,niestety bez podania ich me 
lodii,co jest zresztą wadą wszystkich powojennych śpiewnikow har 
eerskich, Znajdujemy w nim utwory miiej lub więcej udane ,niektore 
nie mające zresztą nie z Harcerstwem wspolnego. 

W lutowym numerze"Dróg"' spotykamy się z omówieniem nowego stop 
pia harcerek,a mianowicie tropicielki, Jedna ż tworzących ten sto- 
ień dhna Galinska,podkreśla jego niezbędnośćc,jako zapełnienie 
O obocasewaj luki między ochotniczką,a wędrowniczką. Ddewczynka 
w wieku lat około 12,jest nazywana przez jednych wścibską,prez . 
innych ciekawą,a przy tym wszędzie jej pełno. Pociąga ją nieznane 
i tajemnicze,wierzy głęboko w swe siły i możliwości,lecz nie ma 
z nią jeszcze trudności wychowawczych. Kieruje gię chętnie autorytnab + 
tetem starszych i wpływami kierownictwa. Chodziło o to,by jej 'o- 
twarte oczy i uszy nastawić na spostrzeganie człowieka i ijego 
żygia,oraz na służbę bliśnim, 

Irudno już dziś opiniować ostatecznie o wartości tego stopnia, 
można mieć jednak nadzieję,że przyjmie się en z łatwoscią i odpo 
wie potrzebom organizacji, 

Leży przedemią przeczytana przed chwżlą książka znanego in- 
struktora harcsrskiego dha Jozefa Sosnowskiego,p.t, "Wychowanie 
polityczne w Harcerstwie, Przyznać się muszę,że spotkał mię zawod, 
przygotowany byłem na rewelację,a tynczasem napotkałem książkę 
bezsprzecznie pożyteczną,lecz raczej nienadzwyczajną. Kiążka jak 
każda inna ma rozdziały gorsze i lepsze. Do tych dobrych,moim zda 
niem należą trzy: Wychowanie polityczne a partyjne",w którym autor 
rożrożnia słusznie dwa odrębne ,a tak często mieszane problemy wy= 
chowawcze;'"ielkie realizacje' „najciekawszy i powiedziażbym naj 
wartościowszy z wszystkich rozdziałów,z trafnym określeniem wycho= 
wania politycznego:;oraz rozdział ostani z wysuniętymi słusznymi 
projektami pewnej reorganizacji programów prob,przy uwzględnieniu 
doniosłości problemów społeczno — politycznych, 

Głowną wadą pracy jest jej często niejasny,a własciwie zbyt 
"filizoficzny* język, Przyzna każdy,że nadużywanie wyrażen*filo- 
zoficznych ,budzież nadzwyczaj długie zdania nie ułatwiają czytania. 
Mamy wrażenie,że możnaby smiało zastąpie w książce tej wyrazy obce, 
mające w języku poźskim odpowieniki ,wyrazami polskimi, 

jestesmy zresztą przekonani ,że ksżążka ta odegra swą rolę i 
ańiągnie swoj sd,a to przygotowanie do pokoju. 

TU MOWI POZNAŃ! 

Jak pracuje Pasieka? 
Drużyna Kulturalno — Owiatowa,zastęp krajoznawczy Koty ,urządza 
dla całej Pasieki systematyczne przechadzki po Poznaniu,dzięki 
którym uczestnicy mają możność poznania miasta od strony historyaąme:... cznej,bardzo ciekawej ze względu na swieże prace wykopaliskowe i proby rekonstrukcji Poznania wczesno — sredniowiecznego (XI w.) zastęp radiowy — Pająki przygotowuje w spokoju ducha coraz to nowe audycje ,które na skutek ustawicznego przesuwania terminu przez 
Polskie Radio stają się kolejno nieaktualen. Bzatym, uwaga! jest to pierwszy zastęp który zdekoedukował się „wyrzucając miiejszość męską. W związku z tym wpłynął projekt przemianowanid zastępu z ś*pająkow' na 'osy*. 

zastęp korespondencyjny "Gołąb'* „choc raczej osioł ,bo pisząc do bratnich kręgów listy ma EA > otr-ymanie odpowiedzięjest jako najmłodszy ,benjaminkiem drużyną, 
ł 

Zapowiada się bardzo dobrze, 

archiwum ' . | £  



włada (pojęcie zbiorowe) wieloma językami 

i sześcioma piórami wiecznymi, Jak dotychczas 

dostał jedną odpowiedź i jest z tego strasznie 

dumny »* : : 

Zastęp prasowy "kaczka" psuje krew drużynie 

i jest do szpiku kości przeżarty przez złośli- 

wość., Pozatym przedstawia się raczej sympatycznie 

według swego przynajmńiej uznania, W wolnych ehwii  * 

chwilach wydaje Ogniwo oraz prowadzi żywe dzien= 

niki na zbiórkach drużyng. Materiał do nich czer- 

pie z prasy polskiej i obcej ,myśzkując po nieej 

 zapamiętale, Wiadomosci te wyławiane ż powodzi 

mętnych słow znaleźć można w.dziale "mo może być 

ciekawe" (ale nie jest ). ; 

Drużyna sanitarna liczy 46 członków:i jest po- 

dzielona na zastępy separacyjne (precz z koedu- 

kacją!).Program pracy jest jednolity i obejmuje 
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służbę sanitarną w drużynach obu Chorągwi Wiel- 

kopolskich. Ponadto drużyna przygotowuje się in- 

tensywnie do letniej akcji sanitarnej na Ziemi 

Lubuskiej, : 

Drużyna krajoznawcza t.zw. "łaziki" jest drużyną wyłącznie żenską. Po=- 

mimo tego działa dość sprawnie „choć zmą miała swoim zadaniem mało pola. 

do popisu,ograniczając się do pracy wyłącznie teoretycznej. W skryto”śc.. 

przygotowuje plany. wiosennych i letnich wycieczek "pasiecznych” ,kierjąc 

się przy tym mądrą dewizą "poznaj swoje podwórko". Ponieważ zaś podwór= 

ko to — Wielkopolska — bogate jest w piękne zakątki,możemy więc już 

dziś cieszyć się na okres letniej włóczęgi. Mają jednak łaziki i więk= 

sze ambicje,czego dowodem jest objęcie przez nich referatu Ziem Odzys= 

kanych przy Fielkopolskiej Chorągwi Harcerek. Akcja ta skierowana jest 

głównie na Ziemię Lubuską,w słusznym założeniu,że za ekspansją gospo 

darczą Poznania,winna postępowac ekspahsja. kulturalna, Praca na Ziemi 

Lubuskiej jest wprawdzie zadaniem całej Pasieki,drużyna krajoznawcza 

ma jednak zadanie przygotować nam grunt w tych sprawach,  _ 
4 
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Drużyna lesników —- narazie bezimienna,jest jeszcze w stanie niemo= 

wlęcym,liczy bowiem raptem około 15 dni.Jest jednakże dosc liczna (20 

osob) i ma tę charakterystyczną cechę iż jest wyłącznie męska. Jej ele 

i programy ,a także wwentualn= osiągnięcia spowite są narazie mgiełką 

tajemnicy. 

ż > Uwaga ,uwaga! Podajemy nadzwyczajny komunikat Pasieki! 

w. czwartek,dnia 13.lutego b.r. odbyły się wyboby nowego wodza Pasieki 

Znaczną przewagą głosów wybrany został druh Edmund Warszawski. Dokład— 

ne sprawozdanie z przebiegu wyborów ,wraz z charakterystyką nowego wodze 

zamieścimy w numerze następnym. Narazie ograniczamy się do złożenia nar 

szemu nowemu władzcy imieniem redakcji Ogniwa serdecznych życzeń pom=y= 

slności w pracy,ku pożytkowi organizacji,korzysci podwładnych ,a własne- 

mu zadowoleniu. - - j 

Fo MOŻE BYĆ CIEKAWE.» -, 

„...w Warszawie odbyła się konferencja instruktorska z udziałem Komen= 

danżek i Komendantów Chorągwi,oraz członków Naczelnictwa i Głównych 

Kwater Z.H.P. Powzięto rezolucję ujętą w następujące punkty: 1) walka 

z wpływami podziemia,2) usunięcie apolitycznósci Harcerstwa, 3) wycho 

wywanie w duchu czysto demokratycznym,przez kontakt i jedność z całą 

młodzieżą polską. > 

„archiwum - 
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... coraz siiniej zaznacza się ruch artystyczny w Harcerstwiie. Ruszył 

się Wrocław,Kłodzko,Białystok.W Zabrzu Śląskim nadano podwieczorek 

harcerski przy mikrofonie ,który wywołał entuzjazm publicznosci, Ostat= 

nio w Jeleniej Górze harcerze postanowili. już na stałe ożywić zamarką 

scenę, > 

|+.. W piśmie Walka Młodych ,artykuł "Onaprostowanie dróg Harcerstwa" , 

określa Harcerstwo przedwojenne jako reżim,burżuazję ,organizację od= 

'suniętą od rzeczywistego życia narodu. Wzywa Harcerstwo do wychowywg=" 

nia politycznego i kontaktu z innymi organizacjami, Domaga się usunię=. 

cia elementu reakcyjnego» 

" ... na zebraniu Tow, Miłosnikow m.Poznania po referacie prof. Wodzicz= 

ki"o Zieleni miasta Poznania",przyjęto szereg reżolucjń,m,in, postano- 

wiono zwrocić się do Z,H,P. o objęcie opiekinad zielenią publiczną « 

w miescie i okolicy, Apel ten odniosł pełny skutek ,gdyż Komenda Wlkp» 
> 

„Chorągwi rozesłała odezwę Tow.liił .„m.Poznania do wszystkich drużyn poz= s" 

nanskich i wyznaszyła każdej z nich rejon zieleni publicznej ,nad któ= 

rym drużyna ta winna roztoczyc opiekę. 

... w okresie wakacji zimowych odbył się dwutygodniowy kurs harcerskic'. 

przodownikow artystycznych w Płocku. Skrót "Zaspa" oznacza "Zimową a— 

kcję szkoleniową przodownikow artystycznych+ Uczestnicy kursu spotka 

„ją się znow na "Klipie",t.j. na Letnim kursie instruktorów i przodow gp 

ników artystycznych. | |" 

,... ostatnio zorganizowana została w Poznaniu przez dha Kuczewskiego 

drużyna kulturalno - oswiatowa im.Fryderyka Chopina.Prógram- jej pracy 

opiera się na popularyzowaniu folkloru i regionalnych zwyczajów ludo- 

wych. > 

|... w dziale harcerskim "Młodej Rzeczypospolśtej' znajdujemy miły re- 

portaż z wizyty Naczelniczki Harcerek w Harcerskim Domu Dziecka w Gli-- 

wiecach ,przez nią samą skreślony, Z przyjemnosciąą dowiadujemy się o 

 jstnieniu tak pożytecznej i cennej instytucji. Ze swej strony postara- 

my się o zasięgnięcie wiadomości u samego źrodła,celem podzielenia się 

nimi z naszymi Czytelnikami, Ę = 

... w obec powojennej fali przestępczości w Anglii ,zaczęto szkolenie 

"detektywistyczne skautów w wieku lat od 16.d0 19. 

/ 

SKRZYNKA POSZUKIWAŃ KREGÓW. « - 

Niestety nie mogliśmy jeszcze usunąć tego działu z Baszego Biuletynu $Q 

gdyż na apel nasz poprzedni nie odpowiedziały dotychczas żadbe Kręgi. 

Brzmi to dość smiesznie i nieprawdopodobnie ,tak jest jednak w rzeczy- 

 wistości. Nie wiemy czy przypisać to brakowi czasu,czy też pewnej do 

zie lenistwa,nie chcemy bowiem podejrzewać nikogo p nichęc korespondo : 

wania z nami. Na skutek tego zmuszeni jestesmy Pocztę Harcerską odło— 

życ do następnego numeru, - 

Zwracamy się z prośbą do Wrocławia o przysłanie nam egzemplarzy swgch 

wydawnictw,potrzebnych nam w rędakcji, i > 

Pozatym prosimy bardzo o przysłanie nam w najbliższym czasie zawiado-— 

mienia jaką ilość egzemplarzy Ogniwa zechce otrzymywac dany Krąg.Do- 

dładna i szybka odpowiedź ułatwi nam w dużym stopniu naszą czasami 

niełatwą pracę. redakcja 

$ 

"Ogniwo" „Biuletyn Informacyjny Kręgow Harcerskich ,wydaje na prawach rę- 

kopisu zastęp prasowy "Kaczka',Instruktorskiej Drużyny Kulturalno=O0swi2= 

towej w Poznaniu. 
Adres redakcji: Edmund Warszawski ,Poznan,Kossaka 18.m. 7. 
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